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Stanisław Chrzanowski 
Pomocnik Adwokata РИ ШЕШ 


Otworzył kancelaryję w Piotrkowie, 
p. 
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dom 
Tarnowskiego, wprost ul. Pocztowej. 
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Z Sosnowca. 


(Horespondencyja „Tygodnia.*) 


Handel zbożem.= Ruch towarów. — Zast 
Handel sianem. koszta dodatkowe. — 
"T 


Obecny stan handlu zhożówego można 
nazwać przejściowym i tak też zapatrują | 
się na niego. Ruch towarowy zredukował 
się do minimum. Cały import do krajn, 
podtrzymujący dotąd pośredniezące w spro- 
wadzaniu materyjałów z zagranicy domy 
komisowe, wynosi obeenie kilkanaście wa- 
gonów węgla gazowego. Koks pruski spro- 
wadzany w znać eznych ilościach do hut 
żelaznych, tak w kraju jak i w południowych 
gubernijach Cesarstwa położonych, przestał 
iść zupełnie. Importerzy tutejsi, aby zara 
dzić temu, zwrócili się 4 zapotrzebowania- 
mi do koksiarni anstryjackiej, i już od 
dni kilkunastu znaczne transporta koksu 
przechodzą przez stacyję Granica drogi wie- 
deńskiej i iwangrodzkiej. Granicę państwa 


Biuro Redakoyi i ekspedycyja główna w oficynie domu p. Ka- 
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dla surowych materyjałów, maszyn, gliny, 
cementu, żelaza, cegły i tego wszystkiego 
co specyjalnie prawie przez Sosnowiec by- 
ło transportowane w obec podniesionych 
ceł tutejszych uwa można tak dobrze, 

k za zamkniętą. Dopokąd więc nie na- 
stąpi j aka zmiana,czynności agentur haudlo- 
wych i wszelkich domów komisowych mu- 
szą być ograniczone. 

Ażeby powetować sobie taki zastój in- 
teresów rzucono się gwałtownie do handlu 
sianem, na które niepraktykowany nigdy 
dotąd popyt otworzył się do Prus. Ponie- 
waż siano рор о, zaczęto je dowozić 
bez względn na gatunek trawy i na to 
czy w desze: m czy w pogodę było sprzątane. 
Wprost z łąk ładowano je na wagony 
i na eksport przeznaczano. Wobec tego 
ceny spadły i wytworzyła się chwilowo sy- 
tuacyja taka, że 30 wagonów "naładowanych 
świeżem sianem wątpliwej dobroci, pozostało 
uiewykupionych na sta yi Sosnowiec Iwan- 
grodzki, sprzedać na licyta- 
eyi, gdy nar się wieść, że w 0- 
bawie zawie sianie lub słomie 
cholery granica zostanie dla paszy zamknię- 
tą. Wtedy dopiero, w obawie, by już 
zamknięciu graniey ceny paszy 
р spekulanci WA 
rs. 470 osiow: 

ЫЕ cła nało: onego przez үгү па 


nasze zboże, przybyły jeszcze nowe {атуу 
zbożowe, które przy trans- 
portach z bliższych stacyj dróg rossyj- 


skich podnoszą ko transportu o kil- 
kadziesiąt rubli na wagonie. Ze stacyi 
pośrednich dróg warszawskiego okręgu do 
Sosnowca lub Granicy zwyżka wynosi wię- 
сеј o kilkanaście rubli na wagonie, wtedy 
gdy wagon zboża ekspedyjowanego z 50- 
snowea na dalsze stacyje dróg rzeczonych 
wynosi о kilkanaście rubli taniej. Wzrosł 
eż i koszta dodatkowe. ponieważ przy p 
ekspedyjowaniu zboża za granicę są drugi 
raz na stacyjach pogranicznych pobierane. 
Wszystko to razem wzięte stanowi tak 
znaczną rubrykę wydatkową, że у 
tranzakcyje zbożowe na zbyt zag 
stają się wprost niemożliwe. 
nadzi 

W okolicy naszej coraz to chę- 
tniej garną się do handlu. W samym So- 
|snoweu mamy już kilka sklepów chrześci- 
jańskich. Od półtora roku egzystujący tu 
sklep spożywczy drogi wiedeńskiej, które- 
mu świetną wróżono przyszłość, nie stano- 
wi jeszcze zbyt poważnej dla innych skle- 
pów konkurencyi, dlatego, że pomimo iż 
jest prowadzony przez fachowca i zasobny 
materyjalnie, w zarządzie swym mą ludzi 
z handlem nieobeznanych, a nadto nie 
chciał, czy też nie umiał wyrobić sobie 
Źródeł, z którychby nabywał towar z pier- 
wszej ręki, a zakupując go od przekupni 
4 Myszkowa, i dobroci towaru gwa- 
rantować nie może, i cen podać uizkich. 
| Zresztą często brakuje mu najpotrzebniej- 


niczny 
Jest jednak 
że stan to tylko przejściowy. 


szych artykułów. Oprócz powyższego ma- 
my tu egzystujący od lat 8 sklep pana 
Lwowskiego (dawniej Neugebauer) prowa- 
dzony umiejętnie i dobrze w towar zaopa- 
trzony, oraz dwa dobrze prosperujące skle- 
py pod firmą „Antonina“ i „Zgoda“, Do 
tych przybył obecnie sklep ar! ykułów wiej- 
skich pana B. właściciela majątku Buk w 
pow. miechowskim, o którym wzmiankę 
podaliście w poprzednim num, „Tygodnia“. 
Z projektowanego przedstawienia ama- 
kach na którem ma być produkowa- 
„Klub kawalerów“ Bałnekiego, próby 
о} się wkrótce rozpocząć. Przedstawie- 
nie to ma віс odbyć w ostatnich dniach 
września a poprzedzi je tombola urząd 
na staraniem komitetu budowy kościoła, 
Jastrzębiec, 


2 Мала 1 1 Okolic, 


— Chór amatorski przy kościele 
po-Pijarskim, ро odpoczynku wal acyjnym, 
zacznie wykonywać religijne pienia z d. 
1 września, poczynając z tą datą dwudzie- 
sty piąty rok swej egzysteneyi, 
Wielkie manewra wojskowe 
mająsię odbyć w pierwszej połowie września, 
na polach między Piotrkowem, Witowem 
a Przygłowem położonych. 

— Bezpłatne badanie wody. Po- 
nieważ wody # wielu studzien piotrko- 
wskich, pomimo specyjalnego rozporządze- 
nia władzy polieyjnej, nie poddano dotąd 
analizie wami: bakteryjologicznej, być 
może dla kosztów, jakie to za sobą poelą- 
ga, dla wykonania więc w jaknajszerszym 
zakresie tyle pożytecznego pod względem 
hygienieznym rozporządzenia i celem zba- 
dania wszystkich studzien naszych, labora- 
torium chemiczne assesora farmaeyi p. Głu- 
chowskiego, dokonywać będzie, jak się do- 
wiadujemy, analizy wody Żezpłalnie ие wszy- 
stkich tych studzien, których właściciele 
niezamożność swą usprawiedliwią odpowie- 
dniem świadectwem miejscowego magi- 
stratu, 


— Sport welocypedowy rozwija- 
jący się u nas od roku blizko, od chwili 
otwarcia cyklodromu, zyskuje coraz to no- 
wych adeptów. Panowie cykliści nasi od- 
bywają coraz to dalsze wycieczki; w prze- 
szłym tygodniu grono ich udało się do 
Szezercowa, a w niedalekiej przyszłości 
organizuje się, jak słyszeliśmy, wycieczka 
da Kiele. 

— 8500 rubli na założenie interna- 
tu przy gimnazyjum męzkiem w Piotrko- 
wie, ofiarowali „przemysłowcy łódzey pp. 
Edward Herbst i Karol Scheibler. 

— Р. Wilhelm Hordliczko, do- 
tychezasowy prokurent Tow, Ake. Karola 
Scheiblera opuszcza zajmowane dotąd sta- 
nowisko, obejmuje zaś pod własną firmą 
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na współkę z pp. Lorenzem i Krusche przę- 
dzalnię, będącą dawniej własnością p. Me- 
yerhofła w Zgierzu. 

— £brodnin. We wsi Piekarki w. 
pow. piotrkowskim ofiarą zbrodni padła 
rodzina izraelity Szydłowskiego. W ubie- 
gły piątek wieczorem Szydłowski wraz z 
żoną i dwojgiem dzieci jedli przygotowa- 
ną na szabas rybę. Jedli ją także parobek 
i służąca, katolicy. Pozóstałą część ryb 
schowano na noe do piwnicy, gdzie w no- 
oy ktoś odbił skobel, obsypał rybę, a tak- 
że surowe mięso, przygotowane na sobotę, 
arszenikiem, Gdy nazajutrz Szydłowsey po- 
nownie uraczyli się rybami, wszyscy cię- 
żko się rozchorowali, dzięki jednak natych- 
miast udzielonej „ d-ra Wolskiego м 
Piotrkowa pomocy uratowani zostali; pa- 
robek tylko w męczarniach ducha wyzio- 
па}. Niewątpliwie rezultat byłby o wiele 
smutniejszy, gdyby nie to, że ро przynie- 
sieniu ryb z piwnicy Szydłowska zauwa- 
żyła na nich biały proszek, а. sądząc że 
to zakrzepły tłuszcz znaczną część jego у= 
żką zebrała. Energieznie rozwinięte śledz- 
two wykryje zapewne wkrótce winnego 
zbrodniarza. 

Babie uszy. 


S 


— W ubiegłym ty- 
godniu zdarzył się we wsi  Uszezynie 
smutny wypadek otrucia grzybami. 
Jedna z włościanek, nazbierawszy grzybów 
zwanych „babie uszy” ugotowała je na 
kolacyję dla siebie i swoich pięciorga dzie- 
сі, Po krótkiej chorobie i matka i pięcio- 
ro dzieciaków skonały. Nieszezęśliwy mąż 
i ojciee uniknął śmierci przez to jedynie, 
iż tego wieczora nie był weale w domu. 
Można sobie wyobrazić jego rozpacz, gdy, 
ЫР nad ranem > lasu, zastał са- 
a swoją rodzinę konającą. 

— Bo jakiego stopnia dochodzi 
znchwalstwo łódzkich nożowników, za do- 
wód posłużyć może następujący fakt. Dn. 
20 b. m. rodzina pp. Neipertów wraz 7 
paru znajomemi osobami udała się na prze- 
chadzkę do lasku miejskiego. Gdy o godz. 
9-0) wieczorem całe towarzystwo powraca- 
ło ulicą Długą, przed oczyma idących wy- 
padło z машка czterech drabów 1 w ce- 
Jach rabunku rzuciło się na kroczącego 
opodal przechodnia, który, uderzony kijem 
w głowę, począł wzywać pomocy. Widząc 
to, młody, 21 lat liczący, p. Bertold Nei- 
pert, poskoczył z pomocą napadniętemn; 
wtedy jeden z rabnsiów rzucił się na niego 
z dlugim nożem i pehnął go tak silnie w pa- 
chwinę, iż wnętrzności wyszły na wierzch. 
Zanim poskoczono z pomocą, złoczyńcy już 
zbiegli, ranny zaś upadł bez przytomności 
na ziemię. Odniesiono go do mieszkania, 
zkąd lekarze polecili odwieść go do supi- 
tala, gdzie po parogodzinnych cierpieniach 
umarł. Policyja łódzka z wyjątkową ener- 
giją poszukuje morderców. 

— WM skutek piorunów. W d. 14 
b. m, podczas silnej burzy jeden z pioru- 
nów uderzył w dom mieszkalny p. Zieliń- 
skiego, we wsi Gąsieezno w pow. łódzkim, 
gminie Nowosolna. Chałupa zapaliła się w 
mgnieniu oka, tak, że mieszkańcy о rato- 
waniu mienia myśleć nawet nie mogli, bo 
zaledwie z życiem ujść zdołali. Jeszcze nie 
udołano się opamiętać, gdy drugi piorun 
uderzył w drugim końcu folwarku, zapa- 
lając tam znów budynki. Mieszkańcy stali 
bezradni, oniemieli i zdrętwiali wobec 
grozy przez niebiosa sprawionej, gdy w 
zabudowaniach podwórzowych, z których 
buchało morze płomieni, płonęły żywcem 
bydło i konie z przeraźliwym, przeszywa“ 
jącym rykiem i rżeniem. Nie zdołano z ca- 
łej posiadłości Zielińskiego nratować je- 
dnej szpilki — wszystko spaliło się do спа 
w ciągu bardzo krótkiego czasu, gdyź nikt 
z powodu burzy i znacznego od Łodzi od- 
dalenia, gorejącej osadzie na ratunek nie 
pospieszył. 

— Spółka adwokatów. W Łodzi 
czterej adwokaci przysięgli pp. Sudra, Ma- 


ternieki, Sobolewski i Filipkowski otwo- 
rzyli wspólną kancelaryję, w której udzie- 
lają porad prawnych po bardzo nizkiej ce- 
nie bo od rs. 1 za konfereneyję. Z udogo- 
dnienia tego korzysta podobno bardzo wie- 
le osób, opròrz bowiem zniżonej opłaty, w 
każdej porze choćby jednego z adwokatów 
zastać można. Myśl to godna naśladowni- 
ctwa. 


— Z Radomska piszą pod d. 8 b. 
m. do „Kur. Warsz.* złodzieje koni gra- 
sują po okolicy. Złożyli oni wizyty niepro- 
szone w majątkach: Dobryszyce, Zalesiezki, 
Kletnia, Bartodzieje; w Radzinkowicach 
zaś u p. O. skradli z wały. stajni 4 
najlepsze konie, ubrali je w chomonta cu- 
gowe, 7 zamkniętej stodoły wyprowadzili 
brykę, 7 podwórza zabrali wóz drabiniasty, 
zaopatrzyli się w bicze fornalskie i, nata- 
dowawszy wóz wyka, odjechali niepostrze- 
eni przez nikogo. Pogoń szła za śladem 
rzezimieszków aż do Łasku, gdzie złodzie- 
je sprzedawać chcieli konie i brykę za rs. 
100; tu jednak wszelkie ślady zginęły. 
Podejrzenie o udział w kradzieży pada na 
służbę miejscową. 

— Szkoła muzyczna, prywatna, 
powstaje w Łodzi pod kierunkiem panny 
Blsiewiez, neżenicy konserwatoryjum pe- 
tersburskiego. Szkoła obejmie naukę śpie- 
wu, gry ма fortepianie, skrzypcach i wio- 
lonczelli, oraz naukę teoryi, kompozycyi, 
i historyi muzyki, 

= Ж Womaszowa Iawskiego 
donoszą, że sezon na towary zimowe do- 
biega już do końca, Szewioty, tak dotąd 
poszukiwane, znacznie mniejszy obecnie 
miały popyt, a także i wyroby ж wełny 
czesankowej, natomiast wyraźnie zaznaczył 
się zwrot do „sztrych” i „sztrajehgarnów?. 
Ruch był tak znaczny, że w całem mieście 
brak towaru. jwiększy zbyt miały wy- 
roby: J. Halperna, L. Bernsteina, J. Bra- 
una i H. Laudsberga; 
Podniesienie cen, Do „Kur, 
Codz.” piszą z Loi Większość przemy- 
slowców tutejszych, 4 przyczyny wprowa- 
dzenia taryfy maksymalnej, podnieść ma 
ceny wyrobów swoich o kilka lub kilka- 
naście kopiejck па arszynie; wszyscy pra- 
wie fabrykanci okólnikami rozesłanemi do 
klijentów zawiadamiają o mającem wkrót- 
ce nastąpić podwyższeniu cen na wszelkie- 
go rodzaju artykuły, wchodzące w zakres 
specyjalności łódzkiej, Dotychczas, o ile 
wiemy, ceny są nie zmienione, lecz w п 

iższej przyszłości, muszą pójść w górę, 

үй zapasy przygotowane % przędzy za- 
kupionej dotychczas wyczerpują się. 


— Zebranie ogólne reprezen- 
tantów kasy pożyczkowej przemysło- 
обуу łódzkich, odbyło się pod przewodni- 
ctwem prezesa zarządu p. Józefa Beyera 
d. 12 b. m. Po odczytaniu protokółu z po- 
przedniego zebrania, członek zarządu p. 
Wuthe, oświadczył zebranym, że ministe- 
ryjum skarbu zmieniło $ Ż-gi ustawy ka- 
sy. Nowa redakcyja pomienionego para- 
grafu brzmi, jak następuje: Srodki kasy 
składają się: 1) kapitał obrotowy: a) z 300 ru- 
blowych udziałów, b) z procentów od po- 
życzek, wydawanych uczestnikom, е) z pie- 
między, pożyczanych przez kasę od osób 
trzecich za solidarnem poręczeniem wszy- 
stkich uczestników i d) z wkładek tak u- 
czestników, jak i osób abeych. Każdy z u- 
czestników może mieć w kasie kilka, lecz 
nie więcej, niż 10 udziałów, z tym jednak 
warunkiem, ażeby splata drugiego i na- 
stępnych udziałów rezpoczęta była przez 
uczestnika dopiero po całkowitem pokryciu 
poprzedniego udziału. 2) Kapitał rezerwowy: 
składa się a) z jednorazowych rublowych 
opłat wpisowych od uczestników i b) z czę- 
ści czystego dochodu od obrotów pożyczko- 
wych. Wobec tej zmiany ustawy, zarząd 
kasy zaproponował 1) wyjednać w banku 
państwa kredyt do wysokości 100,000 тз. z 


przeznaczeniem go dla dyskonta weksli przez 
kasę żyrowanych i 2) uzyskać od repre- 
zentantów upoważnienie do przyjęcia od 
osób obcych sumy w ilości pięć razy wig- 
kszej, niż wynosi majątek kasy. Obie te 
propozycyje ogólne zebranie przyjęło, po- 
czem przystąpiono do wyborów. 7, kaden- 
gyi wychodzili czterej komitetowi, pp.: Ju- 
lijusz Hoffmann, Franciszek Kindesmann, 
Albert Semelke i Wilhelm Prowe. Trzech 
pierwszych wybrano ponownie przez akla- 
macyję, na miejsce zaś р. Prowego pow: 
lano większością głosów p. Augusta Ki 
perta, 


zmiany służbowe. P. 0. pomu- 
опіка, buchaltera częstochowskiej kasy po- 
wiatowej Wacław Maznrowski mianowany 
został p. о. pomocnika naczelnika stolu 
piotrkowskiej Izby skarbowej, a na jego 
miejsce zapasowy podoficer Siemionowskie- 
go pułku Józef Siekierzyński, 


— Zarząd miejscowego о- 
warzystwa Bobroczynności dłu 
Chrześcijan ma zaszczyt podać do wia- 
domości osób interesowanych, że w dalszym 
ciągu (patrz M 32 „Tygodnia”) ofiary na 
„Zabawę kwiatową, wraz z tombolą”, na 
korzyść miejscowych towarzystw: Dobro- 
czynności dla Ohrześcian i Straży Ognio- 
wej Ochotniczej, uadesłać raczyły nastę- 
pujące osoby: 

11) p-ni Babicka Aleksandrowa—19 fantów zebra- 
nych w Piotrkowie. 

12) p. Allart Leon, właściciel przędzalni w Łodzi, 
—56 ćwierófuntowych paczek włóczki wełuianej 
w różnych kolorach. 

18) pp. Kohn Jakol i Józef, współwłaściciele fabry- 
ki mebli giętych w Radomskn—17 sztuk mebli gię- 
tych „wiedeńskich“ i 6 sztuk zabawek dziecinnych, 

14) p. Bary Judel, kupiec w Łodzi—3 rnb. gotówką. 

15) p. Kolm Michał, w Piottkowie—10 rub. gotówka. 

а uprzejmem pośrednictwem p. Zygmuntu Szoło- 
wsktego, prezydenta m. Pabijanic, właściciele za- 
kładów przemysłowych i kupcy z tegoż miasta: 
(od M 16 do 18 włącznie) nadesłali: 

16) p. Ender. Karol—12 całkowitych sztuk (400 40- 
kei) rozmaitych tkanin bawełnianych. 

17) p. Kindler Julijusz —8 kawałków (76 łokci) tka- 
nin wełnianych i półwełnianych, 

18) pp. Baruch 12 kawałków (66 łokci) ro= 
zmaitych tkanin wełnianych i bawełnianych, a tąke 
że 8 chustkt wełniane w kwiaty, 

19) p. Steinhagen Artur—20 ryz рарїегї kancelaryj- 
uego. 

20) p, Zewin Bernard—10 chusteczek wolnianych, 

21) p. Faust—8 kawałki (98 łok.) materyt wetuia- 
nej. 

22) pp. Pultzman i Selcer—1 kawalek (9 łok.) mate- 
тү! wełnianej 

98) p. Poznański Joel—1 kawałek. 6//, łok.) materyi 
wełnianej 

24) р. Działoszyński Тай — 1 kawałek (7'/, tok) 
materyi wełnianej. 

26) p. Jaśkewicz M, W. — 1 kawawałek (4 tok.) 
matery! wełnianej, 

26) p. Kantorowice Emanuel — 1 kawałek piki na 
kamizelki 

27) p. Stissman Jakob —8 chustki wełniane. 

28) p. Wilczyński Jm z Pabijanie—3 rub, gotówką. 

19) p. Desurmont Paweł, właściciel przędzałni w 
Łodzi—25 rubli gotówki 

Зо) p. Dobranicki Daniel; właściciel fabryki w Lo- 
dzi, za pośrednietwem p. A. Silbersteina udwoka- 
ta— jedną sztukę materyi wełnianej 
iąg dalszy nadesłanych ofiar podany 
będzie w następnych №№ „Tygodnia“, 

Wszystkim wymienionym osobom, w i- 
mieniu Towarzystwa Dobroczynności i 
Strąży Ogniowej Ochotniczej, składa się ni- 
niejszem — najserdeczniejsze publiczne po- 
dziękowanie. Prezes—J. Kański. 

Członek zarządu—J. Zagrzejewski. 

— Wypadki w gubernii, W pier- 
wszej połowie m, lipca roku bież. było poża- 
rów 21. W tej liczbie z podpalenia 5; uieostro- 
żmości 3; złego utrzymywania kominów 2; od pio- 
rana 6; z przyenyn niewiadomych 5. Straty wy- 
niosły 918,905 rs. Wypadków nagłej śmierci było 
24; samobójstw 8; dzieciobójstw 2% poranień $; 
grabież 1; kradzieży 13. 


Przemysł i Handel. 


un Wobec możności przywozu zboża ros- 
syjskiego do Niemiec рех terytoryjum in- 
nych państw, dzięki ukryciu pochodzenia 
tego zboża, rząd niemiecki, jak donosi wy- 
chodząca w Petersburgu „Gazeta Przemy- 
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słowo-Handlowa”, polecił swoim komorom 
pogranicznym, aby w każdym pojedyń- 
czym wypadku sprawdzały przedstawiane 
przez ekspedyjującego zboże świadectwa 
konsula niemieckiego o kraju, z którego 
zboże pochodzi, gdy zaś takiego świadec- 
twa niema, władze celne niemieckie są о- 
bowiązane przeprowadzić śledztwo wszelką 
imią drogą, aby tylko zboża rossyjskiego nie 
wpuścić. 

эз Skutkiem zakupów do Moskwy, cena 
przędzy bawełnianej na jarmarku w Niż- 
szym Nowogrodzie spadła z 19 rub, 50 К. 
ua 18 rub: 50 Кор: Ceny przędzy wełnia- 
nej idą w górę. Niektórzy fabrykanci po- 
dnieśli cenę perkalików o , kop. na ar- 
szynie; ceny jedynie: wyrobów ponsowych 
dwie wielkie firmy obniżyły o 3, kopiejki 

=» Pożyczki Ша młynarzów. Ministeryjum 
skarbu, jak donosi „Rus. Żizń*, przychyli- 
ło się do starań młynarzów o udzielenie 
im krótkoterminowego kredytu na podsta- 
wach następujących: O zdolności kredyto- 
wej każdego młynarza wydawać będą opi- 
nije dyskontowe komitety miejscowych kan- 
torów banku państwa, poczem otwierane 
będą speeyjalne rachunki bieżące, zabezpi 
czone sola wekslami na sumę odpowiednią, 
a terminem dziewięcio-miesięcznym, oraz 
na budowlach i maszynach młyna, Udzie- 
Jamy będzie równieź kredyt na zboże, prze- 
znaczone do mielenia, po ocenieniu warto- 
ści ziarna przez komitety dyskontowe i 
polisy, wydawanej bankowi. 

s» Nowa taryfa niemiecka. Urzędowy „Reich- 
sanzeiger“ niemiecki ogłosił nową taryfę celuą, o- 
bowiązującą na towary dowożone z Rossyi, którą, 
ze względu na interes, jaki ma dla tutejszych sfer 
rolniczych, przemysłowych i handlowych, podajemy 
w dosłowayw przekładzie, Według nowej taryfy, 
cln, które w taryfie niemieckiej zostały podnieś 
przedstawiają się, jak uastępnje: § 1. Za 100 ki- 
logramów (6.1 pd.) marek: pszenica 7 50; żyto 7.40; 
owies 6; gryka 8; rośliny strączkowe 3; proso su- 
rowe 7,50; jęczmień 3.50; rzepak, rzepik, mak i in- 
ne niewymienione ziaria oleiste, z wyjątkiem cie 
mierzy cznika i orzecha ziemnego 3; słód jqozmien- 
ny I owsiany 6; kukurydza 3; anyż, kolsuder, kmn 
koper włoski 4.60; pióra do pisania, pierze oczy- 
szezone i przyrządzony 9; kora i garbnik 0,75; drze- 
wa budowlana i użytkowe a) virobrobione, lub też 
wylacznie w kierunku poprzecznym rąbane siekie- 
та, rżnięte piłą 2 kora, lub bez, klepki dobowe 0,80, 
lub metr 1,80; 0) mięta w kieruuku dłusości, lub_0- 
brolione inaożej, niż przez oboiosanie, zmniejszono, 
klepki niewymienione w puukcie 1-szym, пїбоһйдг- 
ta 2 kory wiklina koszykarska, obręcze бейпагвкіе, | 
piasty na koła, dzwona i szprychy 0,00, luv matr 
8,60; ©) piłowane w kierunku długości: nieliebłoś 
wane deski, bale, belki i inne wyroby drzewne clo- 
sane, lub piłowane 1,50 lub mate ©; chmiel M 14 
taryfy—brutto 30; wyroby kauczukowe 90; wyroby 
z szlachetnych metali 900; misi lnianej iub inna 
przędze ruślinne wyjątkiem bawełuisnych; a) li- 
ny, powrozy, sznury 10; b) wszystkie inoa 36, płó- 
tno, drelich, zwilieh 18; masło, nawet aztuczne 30; 
mięso, zarówno Świeże, jak i przyrządzone 30; ry- 
by solone (4 wyjątkiem śledzi), suszone, wędzune 
it d, 4.60; drób, dziczyzna wszelkiego rodzaju 
nieżywe 40,00; kawior i suropaty kawioru 225,00; 
sery wszelkiego rodzaju 30,00; owoce suszone, go 
towane i t. d. 6.060; przetwory mączne że zboża i 
roślin strączkowyeli, mianowicie śrutowane, 10) mi 
lone, %iarno, kasza, mąka ete. 15,75; liście 
tytuniu, nisobrobione 127.50: papierosy 405; herba- 
ta 150; olej 6; szmaleć świński i goi, margaryna 
ita. 16; 16) bydlęcy i barani, tłuszcze zwierzęce 
3; gotowe, nio pokryte futra baranie, białe, farbo 
wane it. d. 9; nafta i oleje mineralne 9; smary mi 
neralue 16; grilbe maty, słomianki 4,50; jaja i drób 
4,50; konie, od sztuki 30; Świnie, od sztuki 9; nio- 
farbowane filee i wełna 4,50, 8 2. Postanowienia 
8 1 nie stosują. się do towarów, które w przeddzień 
ogloszenia niuiejszego rozporządzenia przeszły gra- 
пісе ruska, $ 3. Rozporządzenie to wchodzi natych- 
miast w Życie. Ponieważ nowi taryfa, jak wiadomo 
odnosi się wyłączni« do towarów importowanych z 
Rosyi, więc dodana do taryfy iustrukeyja o wyko- 
naniu nowej ustawy celnej zawiera przedewszystkiem 
przepisy o dowodach, jakie muszą być dostarczone 
przeż osoby, importujące wymieniona powyżej od 1 
—49 towary z krajów innych, aby towieść, їй to- 
wary te nie pochodzą z Козвуі. Za dowód taki dla 
pszewicy, żyta, owsa, jęczmienia, ziarn strączko: 
wyel i kukurydzy i t. d. służą świadectwa Копвп- 
Jarne į poświadczenia władz miejscowych, papiery 
okrętowe, faktury, oryginalne listy frachtowe, kore- 
Spoudeneyja handlowa i t. dy stosownie do przepi- 
sów M6 2 — 6 o dowozie towarów z krajów uprzy- 
wilejowanych w nstawie z 30 stycznia 1392 r. Do- 
wodów takich nie potzeba, gdy przedmioty te webo- 


pliwości co do pocliodzenia towara, władza celne 
mogą nie żądać odnośnych dywoców. 

Towary znajdujące się 29 lipca r. b, na składach 
tranzytowych, lub zapisane na conto celne opłacają clo 
wedłuy dotychczasowej taryfy. 

Towary, które do 31 lipca przeszły przez grani» 
се ruską ku Niemcom, орілеајд cło według dawnej 
normy, jeżeli na fakt ten złożona zostaną należyte 
dowody. Dla towarów opłacających więcej, jak 6 
marek cła od 100 kilogr., ustanowiono następującą 
(аге: pszenica w workach i żyto 1%, pióra do piaa- 
nia w skrzyniach 20%, pierze oczyszozone i wyro- 
bione w workach 19. Przędza z Inn i innyeh mà- 
teryjałów roślinnych, z wyjątkiem bawełny, niefa- 
rbowana, niedrukowaua, niebieiona, do Ñ 8 angiel 
w skrzyniach 184, w balach 29, Futra baranie nie 
obciągnięte, dalej wybielone i farbowane skórki an- 
gorowe i baranie, bez podszewki, derki każ podsze- 
wki, w skrzyn ach 20%, w fasach 16%; w belach 8%. 


Sprawy Ziemiańskie. 


x Kredyt dla ziemian. Przed nie- 
dawnym czasem ogłoszone zostały w or- 
ganach urzędowych ministeryjum skarbu 
i ogólnych przepisy dotyczące otwierania 
kredytu na zastaw zboża, mającego się u- 
dzielać przez Bank państwa za pośredni- 
otwem banków prywatnych. Pierwiastko- 
wo od kredytu tego miały być wyłączone 
gubernije królestwa, otóż obecnie dowia- 
dujemy się, że przepisy te zostały i dona- 
szego kraju zastosowane, a warszawski 
kantor banku państwa odebrał jnż instru- 
keyje w tym przedmiocie i pozostaje tylko 
porozumienie się banku prywatnego z ban- 
kiem państwa. Jak wiadomo według no- 
wych przepisów zastawione zboże będzie 
mogło znajdować się w magazynach ban- 
ków lub nawet w Spiehrzach producentów 
pod odpowiednią kontrolą, a wielkiem u- 
łatwieniem w udzielaniu tych zaliczeń ma- 
ją być rachunki bieżące, zastawiającym 
otwierane, Zaliczenia wynosić mają mini- 
malnie 50% ceny targowej. 

x Z Petersburga donoszą, iż rada do 
spraw kolejowych przy ministeryjum ko- 
munikacyi poruszyła ważną dla rolników 
sprawę t. zw. ubytku naturalnego trans- 
portów zbożowych, przywożonych koleja- 
mi. Na zasadzie ustawy kolei z r. 1887-g0 
ustanowiono normę 1% ubytku naturalne- 
go, to znaczy, iż kupiee zbożowy lub pro- 
ducent, wysyłający 600 pudów, odbierał 
na stacyi przeznaczenia 594 pudy., We- 
dług obliczeń departamentu, ubytek ten 
rocznie reprezentował poważną sumę 5 mi- 
lijonów pudów, stanowiąc prawie wyłą- 
czną stratę producentów ziarna. Otóż rada 
kolejowa z uwagi, że tak wysoki procent 
ubytku naturalnego niejako ulatwia kole- 
jom zaniedbywanie swoich obowiązków, po- 
legających na czuwaniu nad powierzonym 
im do przewozu towarem, postanowiła sto- 
puiowo go redukować, dążąc z czasem do 
zupełnego skasowania. Tymczasowo posta- 
nowiono; zachować 1% ubytku naturalne- 
go dla transportów zboża, idących wago- 
nami bez opakowania (tary), i oznaczyć 
4% straty dla ziarna w workach (tarze). 
Wyjątek zrobiono jedynie dla kukurydzy, 
która łatwo wysycha, tracąc znacznie na 
wadze; dla tej ostatniej strata może wy- 
nosić 19/, —5'7, stosownie do odległości, ja- 
ką przebiega transport. Jak już wspomnie- 
liśmy wyżej, departament uznał w zasa- 
dzie słuszność żądania kupców i producen- 
tów, aby koleje były o ile możności odpo- 
wiedzialne za eałość transportu bez żadnych 
strai na rzecz naturalnego ubytku i z 
obowiązkiem asekurowania transportów. 
Kwestyja ta będzie jeszcze poruszona w 
departamencie kolejowym i ostateczna de- 
cyzyja ogłoszoną będzie prawdopodobnie 
w grudniu r. 

X „Praw. wiestn.” w № 148 zamieszcza 
od Departamentu rohietwa i przemysłu 
wiejskiego ео następuje: 

„Do ministeryjum dóbr państwa nadsy- 
łane są corocznie od rólników i różnych 
zakładów liczne przedstawienia o określenie 


dzą, јако pakumki pasażerów. Ježoli nie ma wat 


dołączanych okazów, szkodliwych w gospo- 


darstwie wiejskiem owadów i wskazanie 


środków na ich tępienie, Proshom tym 
według możności czyni się zadość, przy 


współudziale zostających pod rozkazami 
ministeryjum entomologów specyalistów. 
Wszelako, 4 powodu szczupłej tychże liczby, 
nie zawsze można we właściwej porze 
przyjść z pomocą, radą і wzkazówkami, 
szezególniej wtedy, gdy nieodzownym jest 
zjazd na grunt, W przypuszezenin, że sku- 
teczny współudział w tej sprawie przyjąć 
mogą osoby prywatne, na prowiucyi za- 
mieszkałe, a zajmujące się entomologią, 
ministeryjum dóbr państwa odniosło się da 
znanych w tej gałęzi speeyalistów, z pro- 
źbą o przyjęcie, jeśli uznają to za możliwe, 
obowiązków korespondentów departamentu 
rolnietwa i przemysłu wiejskiego, w prze- 
dmiocie entomologii w razie bezpośrednie- 
go zgłoszenia się do nich osób pojedynczych 
lub zakładów, określanie szkodliwych owa- 
dów i wskazywanie środków do walki z 
niemi w razie zaś potrzeby, ziechać na 
miejsce 4 polecenia ministeryjum. Na we- 
zwanie powyższe zgłosiło się osób 26, go- 
towych podjąć się wyżej wymienionych o- 
bowiązków. Z listy tej, ogłoszonej przez 
ministeryjum dóbr państwa. dla rolników 
naszych podajemy dwa adresy: Henryk 
Dziedzicki, Chłodna % 23 i Jan Sznabl, 
Krakowskie ~ Przedmieście № 59, obaj w 
Warszawie. 

x Chmiel, Przemysł chmielarski w oko- 
licach Kalisza znacznie się ożywił, Przed 


kilku laty jeszcze oprócz kolonistów nie- 
mieckieh, mało kto z р.р. obywateli upra- 
wiał tę gałęź przemysłu rolnego. Obecnie 


kilkunasto, a nawet i kilkodziesięcio = mo- 
твое plantacyje w gubernii kaliskiej nie 
są rzadkością. Jak wiadomo, w roku ze- 
szłym p. Sandelman wystawił pod Kaliszzem 
wielką suszarnię i prasownię chmielu. W 
roku bieżącym kilku ajentów z Norymber- 
gi i Monachium przybyło też specyjalnie 
do gnbernii kaliskiej dla zakupu większych 
рау} chmielu, który za granicą nie obro- 
dził się w tym roku. 


ROZMAITOŚCI. 


Z Społeczeństwo jakich małó. Oby- 
watele Szwajcaryi mają być z czego dumni Od 
kilsn dni na kautonalnem więzieniu w Zurichu po- 
wiewa chorągiew biała, Owóż, znaczy to, Że wa- 
wnątrz pustki, że wiema w nim w danej chwili an 
iednego więżuia. 

О Kosztowuy gość. Długi księcia Veragua, 
oto najpopularnicjszy dziś przedmiot rozmowy za 
oceanem Jak wiadomo, ostatni ten potomek Kolum- 
ba zaproszony został przez yankesów, celem u- 
świetajęnia sobą aktu urovzystego otwarcia wysta- 
wy chikagowskiej. Książe Żył w Oieago na stopie 
iście książęcej i to ро biszpańsku książęcej, zacią- 
gając długi na prawo i lewo, których też moc ро 
sobie zostawił Obecnie wierzyciele kosztownego 
gościa Unji  postinawili podobno sydownia 0 za- 
platę długów tych pozwać gospodarza Stanó у Zje- 
tlnocznnych, prezydenta Clevelanda, 


Licytacyje w obrębie gubern 


— D. 4 (16) października w sądzie okręgowym 
piotrkowskim na sprzedaż praw wieczystej dzier- 
ławy osady młynarskiej Bugaj w gm. Uszczyn 
położonej, wraz z gruntem zabudowaniami i urzą- 
dzeniem młynarskiem od rs, 10,00), 

— Tegoż dnia tamże na sprzedaż majątku Mo- 
drzewek w pow. piotrkowskim położonego od ts. 
8000. 

— Tegoż dnia tamże na sprzedaż nieruchomości 
położonej w m. Piotrkowie przy ulicy Słowinń- 
skiej od rs. 6000 i uiżej. 

— 18 (30) sierpnia w osądzie leśnej Krzyk, ma- 
jatku Będków, na sprzedaż 641/, sążni półkabi- 
cznych drzewa sosnowega od ra, 100. 

— 94 sierpnia (6 września) na komorze w Gra- 
nicy na sprzedaż różnych skonfiskowańych towa- 
rów i spirytusu od тз. 100) К. 33. 

— M sier. (4 wrz.) w urzędzie pow. łaskiego 
za oświetlenie 88 latarń w m. Pabijanieach od 
129 kop. za lampę i niżej. 

— Tegoż dnia w sadzie okręgowym piótrkow- 
skim na dostawę materyjałów na ubrania i bieli- 
znę Ша miejscowego więzienia. 

W d. 17 (29) sierpnia w m. Piotrkowie na 
placu Włodzimierskim na sprzedaż fortepianu, 0- 
cenionego na 130 rs. 


— 18 sierp. (12 wrześ.) w magistracie m. Piotr- 
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Kówa па sprzedaż mebli, bydła i żyta od sumy | licytacyi do 1 (18) stycz. 1895 r. od sumy 423 rs,|rów. Zapłacono 101 za seryję ostatnią, starsze 


587 rs. 

— Tegoż dnia w urzędzie p-tu brz 
па budowę parkanu naokoło skweru miejskiego 
w m. Tomaszowie od sumy 531 rs. 83 kop. in 
minus. 

— 19 (81) sierpnia na rynku m. Noworadomska 
na sprzedaż 450 korcy żyta, od ceny targowej w 
dniu sprzedaży, 

— 16 (28) sierpnia w urzędzie pow. łaskiego 
na restauracyję bydłobójni w m. Pabijanicach, 0d 
sumy 528 тз. 59 kop. 

— 8 (15) września w urzędzie pow, łódzkiego: 
1) па restauracyję szopy oguiowej w m. Zgierzu, 
od sumy 376 rs. 47 kop. in minus; 2) na dzierż 
wę w ciągu 1594/6 r. dochodów z bydłobójni mi 
skiej w Zgierzu, od sumy 2815 rs. rocznie, 


in 
plus; 3) na oświetlenie w ciągu lat 1894/6 60 la- 


tarh w m. Zgierzu, od 6 kop; (їп miuus) za o- 
świetlanie jednej latarni w ciągn jednej nocy. 

— 1 (18) września w magistracie m. Częstocho- 
wy na dziorżawę łąki w Nowej Częstochowie od 
1 (18) stycznia 1804 r. do togoż dnia 1897 r. od 
od sumy rocznej 378 rs. 50 kop. in plus, 


rocznie, 
18 sierp. (4 wrze.) w urzędzie gminy Ru- 
dnik-Wielki w osadzie Koziegłowy na sprzedaż 
działka ornej ziemi z łąką, ód sumy 3: 


Kronika giełdowa. 
22 Sierpu 


Stan rzeczy na rynkach pieniężnych przedsta- 
wia się coraz gorzej. Kryzys w Ameryce, wybo- 
ry we Ртапсуї, brak gotowizny w Berlinic— wazy- 
stko to wprawia giełdy w możliwie zły lumó 
którego wyrazem nizkie kursa; Ucierpiały i ти. 
ble, z powodu na jednom miejsen pozostająećj 
kwostyi układów handlowych z Niemcami Zata- 
mowany przywóz oddziaływa ujemnie na kursa 
zagraniczne, które się stale normują wysoko, ze 
szkodą dla handlu przywozowego. W niemniej 
niekorzystnych barwach przedstawia się ryuek 
papierów publicznych, który pod naciskiem zapo- 
trzebowania gotowizny, ееп swych podtrzymać nie 
potrafił, Jeżeli obniżka nie była znaczną, to dla 


tego, że spr: 


seryje są nieco droższe. Listy m. Łodzi bez rn- 
chu, lecz tańsze, to samo z wileńskiemi listami + 
obligami kanalizacyjnemi, Słabo przedstawiają się 
również papiery państwowe. Listy likwidacyjne 
unormowały się па paziomie niżej 97 za małe szta- 
ki, gdy zaś po 97 większe znajdowały by «пробе. 
Pożyczki wewnętrzne 9.50 za pierwszą i 94.50 
za uastępuą seryję. Wschodnie pożyczki 102 za 
drugą i 1023, za następna emisyją, Pożyczki pre- 
miowe wciąż na jeduym poziomie. Zapładono 241 '/y 
za pierwszą, 226), za drugą emisyję, 194 za szla- 
checka, Wśród akcyj towarzystwa „Zawiercie* po 
480. Pódług notowań biura bankowego Gazety 
Losowań płacono: za marki 47.65, ża Jranki 88.60, 


za учету 17.50. 
= Poleca się pierwszorzę= 
dny a tani Hotel An- 
ielski w m. Częstochowie, w bliz- 
ości dworca kolei żelaznej. 


Biuro 


— 1 (13) września w urzędzie po 
go na dzierżawę prymacyi na дишаб 


nóg po duchowny i Niepiekło-skarbowe, 


. będzińskie- 


во. Żapła 
h wsi Goło. 
od dnia 


5%, gdy zaś po 99 ofiarow: 
szawy z trudnością również znajdowały amato- 


i się wyczokują- 
sty ziemskie 
Listy m, War- 


a Ww 
апо 41/, 


bankowe Gazety Loso- 
Warszawie Krakowskie 


edmieście K 583, udziela bezpłatnych 
informacyj we wszelkich sprawach pieniężnych. 


OIG! ТЕЕ Н 


Włodzimierza БУКТ 
ШЖ KAMIENNY, ТГ DRZEWNY, 


SKŁAD: przy Rynku Aleksandryjskim 
obok ogrodu po Pijarskiego w Piot 
kowie. Obstalunki należy robić w skł: 
dzie, Odstawa natychmiastowa.(26 — 14) 
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Dia 
wiejszym 
odbiorców, urządzilem w swej dysty- 


zadosyćuczynienia najwybred- 
wymaganiom Szanownych 


larni najnowszej konstrukoyi aparaty 
i filtracyją podług ostatnich wymagań 
techniki. Dzięki tym ulepszeniom o 
trzymuję spirytus niebywałej dotych. 
czas czystości i doskonałości. Брігу 
tus winny 364 i Alkohol 464 zalecam 
prócz tego do użytku domowego dla celów 
leczniczych i chemicznych. Uprasza się 
o zwrócenie uwagi па markę fabryczną 
Próbki i cenniki fabryka wysyła bez- 
płatnie. Dla aptek i laboratoryjów ce- 
ny hurtowe, (8—2) 


Sprzedaż detaliczna przy 
fabryce. 


Markus Braun 
DYSTYLARNIA PAROWA 


tm, windnjące 
i z wyższą muzyką, oraz 
е i niemki. 


LANOLINA Krem to 


г fabryki Lanoliny w Mar 


aw 


Znakomita 
Znakomita” konserwowania 


Zamówienia przyjmuje 1. W 
ska M 10. 


Kupuje lub też prz 


skiego mianowicie: Masło, ser 
zwierz 
śwież 
it d. 


ynę, wędli 


itd. Nadto sprowadza 
rabat; tak 
qenasty gratis. 

Polecając się względom pań, 


PENINGI NINININI ANIIS), 


Droga Želazna 
Warszaw sico- Wiedeńska 


podaje do wiadomości, że bagaże 1 to- 
wary przybyłe na stacyje odbierają- 
ce po dzioń 19/81 maja r. b., а do- 
tychczaś nieodebrane przez adresa- 
tów, z mocy art. 40 i 90 Ustawy O- 
gólnej dróg żelaznych rosyjskie, bę. 
dą sprzedawane przez publiczną licy- 
tacyję, Czas i miejsce odbyć się ma- 
jacej licytacyi, jak również wykazi 
przedmiotów zakwalifikowanych do 
sprzedaży ogłoszono w №№ 80, 311 32 
Warszawskich Gubernskich Wiedomo- 
sti. Niezależnie od tegę na wszy- 
stkich stacyjach, tak wysyłających, 


Znakomita% | pielęgnowania skóry, 


wania zbolałych тісјве oraz тап па == 


azioci drobnych. 


Nabywać można w tubkach cynowych po 25 k, w puszkach blaszanych 
po 16 i10 k, w aptekach i składach aptoczn 


w SOSNOWOU w domu HECHTA 


Sklep artykułów wiejskich dominium Buk 


muje w komis i sprzedaje po cenach umiar- 


ММММ ММММ МА! 
М owootworzony 
kowanych wszelkie artykuły wchodz: 


e i suszone, Konserwy; 


towary kolonijalno i odstępuje na rzecz ich cały pra 
e do 10 funtów herbaty dodaje się je- 


domowego oraz zapytania nadsyłać: 
artykułów wiejskich dominium BUK.” 
> 


nananazanaaacaaazaaag 
W ŁODZI 


Kantor rekomendowana nanczcielek i bon 
W. ROŚCISZEWSKIEJ 


Zielona 5. 


Ma do umieszczenia nauczycielki z wyższym paten- 
obcemi 
freblówki! 


językami 
bony polki, fran- 
2—1) 


i 


aletowy LANOLINA 


tinikenfelde pod Berlinem. 


czystości I opatr 


skóry głównie u 


itko) 


ka Ñ 795) (52—21) 


e w zakres gospodarstwo wiej- 
PENARE TAE 
ogrodowizny, owoce 

konfitury, soki 
dla szanownych klijentek swoich 


uprasza się artykuły gospodarstwa 
„do Zarządu sklepu 
(8—2) 


yroby Studzienie- 
сіе są do nabycia a) w 
Bazarze Rzemieślniczym (Se- 
natorska 37): łóżko na orzech 
łóżko żelazne, komoda dę- 
bowa, zamki żelazne, racho- 
wnica, sandały drewniane, kasetki 
drewnlane, koszyczki druciane i рге- 
cikowe, talerz rzeźbiony, rączka do 
laski, nożyki do papieru, popielniezki,, 
osłonki na lampę; — b) w Biurze Za- 
rządn Towarzystwa osad rolnych (Kró- 
lewska 33 m. 4): stoły sosnowe maze- 
rowane, szafka kuchenna, stolnica, n- 
mywalnie żelazne, łóżko żelazne, kre- 
densiki kuchenne, przyrząd do zry- 


Droga Żelazna 
TWANGRODZKO: DĄBROWSKA 


podaje do wiadomości, iż dublikat fra- 
chtu Warszawa W— Tomaszów M 267 
z dnia 29 Czerwca b, r. zaginął i je- 
żeli posiadacz takowego nie zgłosi się: 
w przeciągu pięciu dui od dnia osta- 
tniego ogłoszenia, to towar wydany 
zostanie p. Willich, 8—3) 


5 


auczyciele elemen- 
tarni-wychowawecy 
mający prawo nauczania, z d0- 
bremi świadectwami 1 poważną 
rekomendacy4, potrzebni zaraz 
do zakładu na prowincyję. 

Królewsko 38 m. 4 od 2—4 p. p. 

е 
Таа Рас ETYKA 
Dla dzieci i osób nięznoszących ole- 
ju rycynowego 


(LEG KICIN AROMATISATUN 


Olej Rycytowy pozbawiony przykre- 
go zapachu 1 smaku wyrabia 


Apteka Wendy i Wiorogórskiego 


w Warszaw. 
Sprzedaż we fiaszkach z oryginal- 
nemi etykietami firmy, na jedno uży- 
cie lub więcej, znajduje się na skła- 
dzie w Aptece р 
W. Łapińskiego 
w Piotrkowie. 
(Raj. i S-ka M 3098) (6—5) 
DEE TOT EE сайай ЖЫРЫМЫ. 


Wyłączna sprzedaż 
SERÓW LITEWSKICH 


nagrodzonych złotym medalem na wy- 
stawie wileńskiej w 1891 rokn i opa- 
trzonych stosowną marką fabryczną 
odznaczenie to uwydatniającą. "W 
Sosnowcu jedynie tylko w 
sklepie artykułów spo- 
żywczych wiejskich 
„DOMINIUM. BUK”. -W 
Dąbrowie Górniczej je- 
dynie tylko w sklepie 
Kkolonijalno-spoży wczym 
nowo-żalożonym u p. р. 
Ма: i Gi: na Redenie. 
1-5 


EŃ 
ARE” Do dzisiejszego numeru do- 
łącza się arkusz 8 powieści p. t. 


„Eliksir długiego życia “ 


Ą М jak odbierających są powywieszanejwania owoców, piórniki. (3—1) A 
w Piotrkowie. odpowiednie ogłoszenia. (3—9) A przekład z franeuzkiego. 
Redaktor i wydawca Mirosław Dobrzański. 


Дозвозено Ценвурою. 


W drukarni IE. 


Pańskiego w Petrokowie. 
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odzyskała przytomność. Nakonięe ujrzała starca i za- 
rzuciła mu obie ręce na szyje. 

— Nie smuć się ojcze—szepnęła.— Bóg, które- 
go wielbię jest panem życia i śmierci. 

— Nie mów o śmiereil—odpowiedział Abraham — 
cóżby: się ze mną stało, gdybym ciebie utracił! Sześć 
córek i trzech synów zabrała mi straszna choroba... 
zawsze taż sama. Choroba, zaród której wyssali z piersi 
swej matki Вагу. Тү jesteś ostatnią odroślą, wy- 
gasłego rodu... ale ty... wyzdrowiejesz... tak, musisz 
być zdrową. Na co mi złoto, które zbierałem, na со 
drogie kamienie, skarby królewskie, skoro nie mo- 
gę Ша ciebie wybrać męża, wpośród wielkich panów 
tego świata i widzę cię słabnącą i umierającą... Nie 
zasłużyłem na tak straszną karę, Panie życia, nie 
dozywól aby się ta ofiara spełniła... niech dziecię mo- 
je podniesie głowę, jak lilija po burzy... Salome... 
Sulamitko moja... czyż nie chcesz być zdrową, przez 
miłość dla twojego starego dziadka? Czasami zdaje 
mi się iż przyzywasz anioła Śmierci, tyle smutku 
wyczytuję w twych oczach, taką bladość widzę na 
twem czole, Salome, na klęczkach dziadek twój cię 
błaga, powiedz czego żądasz, a dam ci, przysięgam, 
oddam dla ciebie wszystko! 

Salome spojrzała wzrokiem nieopisanej czułości 
w starca. 

— Ohciałabym—szepnęła—ożywezego promienia 
i wody gaszącej pragnienie. 

— Pod jakim niebem znajduje się teu promień? 
przyniosę go, aby cię ogrzał. Czy pod różowem kwie- 
ciem lauru, czy pomarańczy włoskiej, czy Życzysz 
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ворів tam udać powiedź mi? Może przekładasz słoń- 
ce Afryki i cień pod jej palmami. Wyszikam pro- 
miania ożywczego i dam ci go... 

— Ach! — odpowiedziała młoda dziewczyna ze 
zmiechęceniem—to za daleko 1... za wysoko! 

W tej chwili wszedł doktór. Badał długo twarz 
chorej, słaby i nierówny jej puls, zauważył oczy 
bez blasku, bezbarwne usta i smutnie pochylił głowę. 

— Cierpienie to jest dziedziczne—rzekł w koń- 
cu—a na to niema lekarstwa. 

— Jakto?—zawołał Zek—nanka jest więc beze 
silną. Czyż nie umiecie wlewać krwi zdrowej, w zu- 
bożałe żyły. Czyż nie ma napoju, któryby mógł 
wskrzesić to dziecię? Nie mów pan, że nie uczynić 
nie możesz. Nie wierzę. A raczej wierzyć nie chcę. 

— Powiedziałem panu, jakie temu dziecięciu 
grozi niebezpieczeństwo, teraz powinienem wymienić 
jego przyczynę. Sądzisz pan że tu cierpi tylko cia- 
ło... Mylisz się.. Dusza jej jest chorą, wylecz duszę 
a dziecię twoje może być jeszcze ocalone, 

— Wyleczyć duszę...— powtórzył żyd — ależ ja 
żyję tylko dla niej... to moja wnuczka... moje dzie- 
cię jedyne! Czyżby miała zmartwienie, o którem by 
jej dziadek nie wiedział?.: Czyżby się lękała wyznać 
mi to co leży na dnie jej serca?,. 

— Obowiązkiem moim było wyznać panu pra- 
wdę— rzekł doktór. 

— I nie przepiszesz pan nie, nić nie poradzisz? 

— Nie, dziecku twemu tylko szeżęścia potrzeba. 

— Czy zmienić może klimat? 
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Hotele były przepełnione, a szpital St Julijana 
nie mógł pomieścić wszystkich przybywających. Na 
ulicach wrzawa była nieustanna. W dzień trudno sig 
było przecisnąć, w nocy spać niepodobna. Butelki krą- 
Żyły, kubki się wypróżniały, głowy zapalały a i pię- 
ści podnosiły często. 

Podczas największego ruchu jarmarcznego przed 
oberżą Saky'ego zatrzymał się powóz podróżny i wy- 
siadł z niego starzec i młoda dziewczyna. 


Starzec jak się zdawało stuletni przeszło, po- 
chylony był, blady i drżący. Wytarta opońicza okry- 
wała jego zziębnięte ciało, lisia czapka przykrywała 
wyłysiałą czaszkę. Kościste ręce trzęsły się nerwowo. 

Za nim wyszło młode, szesnastoletnie zaledwie 
dziewczę. Płeć jej matowej bladości, zdawała sią biel- 
Szą jeszcze przy zwojach kruczej ezarności włosów. 
Okryta długim płaszezem, na włosach miała welon 
koronkowy, który spadał na ramiona.  Dostrzedz 
tylko można było oczy przepyszne czarne, oczy 
słodkie jak oczy балеі, na które spuszezały się 
długie jedwabiste rzęsy. айа jak lilija, zdawała 
się zaledwie trzymać na nogach, a kiedy wysia- 
Ча z karety, oparła się o ramie starca, który zda- 
wał się nagle odzyskiwać siłę, aby podtrzymać 
słabinelimą jej postać. Prowadząc zwolna młode 
dziewczę, rozkazał wożnicy wyprządz konie i znieść 
rzeczy. 

Zięć Sakiego, widząc zajeżdżający powóz, wy- 
szedł na próg domu i z dumną grzecznością czło- 
wieka pewnego siebie zawołał: 
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zwiedzimy starożytne jego ulico, ogrody, place, po- 
znamy wszystkie gmachy. 

— Z wyjątkiem...—szepnął żyd. 

— Bez wyjątkul—odpowiedziała Salome, bystro 
patrząc na dziadka. 

— Niech Bóg Izraela spuści na mnio swe pio- 
runy—zawołał starzec — jeżeli ci dozwolę przestąpić 
progi świątyń katolickich! Wiara moja i ty to wszy- 
stko, co mnie do tego świata przywiązuje. 

— Nademnie więc przekładasz wiarę swą, ojcze? 

— Tak jest=odpart z uroczystą powagą żyd— 
gdyby mi dano do wyboru przyjmę męczeństwo, mę- 
czeństwem bowiem byłoby dla mnie życie bez ciebie. 

Dziewcze pirzytuliło się do serea starca. 

Po chwili weszła służąca, niosąc leki przepisa- 
ne przez doktora. 

— Oto lekarstwa—rzekła uprzejmie. — Gdybym 
jednak była dziadkiem pani, udałabym się o radę 
do innego lekarza, tu już wszyscy jego się tylko ra- 
dzą, od chwili gdy sławny uczony zamieszkał w tych 
stronach, 

— Dlaczegóż nie jego przyprowadziłaś? zawołał 
starzec. 

— Bo doktór ten—to magnat, który nie biegnie 
па zawołanie, jakkolwiek nikomu nie odmawia pomo- 
cy. On jest nawet od was Abrahamie Zek bogatszy! 
Pan zarabiasz pieniądze, on robi złoto. Od czasu jak 
zamieszkał w naszej okolicy, wszyscy których leczyć 
zechce odzyskują zdrowie. Mieszka on w wspania- 
łym zamku nieopodal Pesztu. Teraz szczególnie wszys- 
cy w mieście o nim tylko mówią... Wyobrażcie sobie: 


